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Wiadomości zagraniczne. 
Teatr Woyny- 
XV. Bulletyn wielkiego woyska. 


D. A 27. Sierpnia, — Je: 
ska ywizyi Zaiączek, dowodzący Pol- 
5 Ki ywizyą w potyczce pod S mo Kem” 
skiego m, został ranionym. Na widok Pol- 
De AD leże wSmoleńsku zdumieli się 
3 Fi Nawykli oni byli patrzóć z pogar- 
ki x. olaków. Wytrwałość I wyższość Pola- 
Dich Ag Fra niespodzićwanem jest dla 
NE | RWE „A 
OE| oot aj na miał nie tzyia- 
"R ranionych i T 
Anka „wielu bardzo officerów. Liczba 
25 k , ranionych i ieńców wynosić może 
000 ludzi. — 'Nazaiutrz po Walen- 
A. I rozdał Cesarz pewną li- 
„dys Legii honarowć Kapitanom, 
i AS Podporucznikóm, Podofficeróm 
7go aa: t i 21g0. pułku liniiowey, a 
na adi piechoty. Wybór ich stał się 
ęoysko 74 cl me «1 a 
kle, (Nast zechnym stwierdziło go okrzy: 
Tów Le ępuią imiona aowych Kawale- 


gii ei ; 
18 „ae sio i 21 podofficerów i 
zdób y.) Na rety pułk rozdano 30 œ- 


PYRAM 
stats 25, NA 7my 32, ogółem 87q 
Wrócje Jk nieprzyiacielskie w swoim od: 
mani pa i mosty, i psuie drogi, dla wstrzy* 
Moskal możności Francuzkiego woyska. 
m .. przebyli dnia 21, Dniepr pod 
© Pas, przednia straż nasza ścigać 
Nt a — Kupieckie magazyny 
Prem n tsku stały wciąż ponad’ D nie- 
palili + a pięknóm „przedmieściu..inMogkale 
o przedmieście dla tćy nejdznćy: ko: 


rzyżci, ażeby nas wstrzymali na godzinę. 
Nigdy jeszcze woyna nie toczyła się zta- 
kićm bsrbarzyńst wem. Moskale obchodzą się 
zwłasnym ķkraiem jakby z obcym. Ziemia 
iest piękna» do zbytku opatrzona we wszy- 
stko. Goścince SĄ wyborne. — Marszałek 
Xiążę Tarentu (M acdonald ) rozwala 
ciągle warowne Dynaburga. Palisady, 
diewniane SzA09! ta d. posłużyły do ogaiów 
ochotnych wdniu 15g0 Sierpnia. —  Xiążę 
Schwarzenberg donosi zOwsiaty pod 
d. 1ytym, ŻE przednia straż iego ścigała nie- 
przyiacicia nA drźdze do Dywina, zabrała 
mu kilkaset niewolników ; i przymusiła go 
spalić tabor Tymczasem powiodło się Je- 
nerałowi Bianchi odciąć 800 wozów Z 
sprzętami, których nieprzyjaciel nie mógł 
ani uprowadzić ; ani spalić. Korpus Mo- 
skiewski Torma sowa utracił prawie 
wszystkie tabory. m- Ciężkie działa, nale- 
zące do obleżenia Rygi» zróżnemi do nich 
potrzebami wyruszyły ink z Ryt 7” 3, 
gną do Dźwiny. — Jenerał St Cyr, wziął 
stanowisko nad DrysSĄ- Klęska nieprzy” 
iacielska w bitwie pod Połockiem była 


zupełną, Mężny Jenerał Bawarski Deroy 
raniony na polu sławy. Ma ón lat 72 1 
służy blisko 60. Cesarz mianował go Hra- 


bią Państwa z opatrzeniem 30,000 franków 

rocznego dochodu. Że korpus Bawarski bił “ 
się z wielka odwagą, Gesarz rozdał mu DA" 
grody i krzyże Legii. —- Oświadczył pieprzy” 
Paciel, jż chce się pod D orohobużem aas 
trzymać. , Obwarował się » iak zwyczaynie» 
wałami i posypał batery€. Woysko Mo- 
skiewskie okazało się na chwilę wszy” 
ku boiowym. Udał się tam Cesarz. Ate 
nieprzyiaciel odmienił swóy zamysł, usuną 
się i opuścił miasto Dorobobuż, maią- 
ce 10,000 dusz i 8 cerkwi.. Dnia 26. była 
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tam główna kwatćra, a dnia 27, wSławko- 
wie. Przednia straz podchodzi do Wia- 
umy. — Vice Król Włoski ciągnie z lewém 
skrzydłem o dwie mile od gościńca; Xiążę 
Eckmühl ze środkiem na samym gościńcu; 
Xiążę Poniatowski ponad lewym brze- 
giem Osmy. — Zdaie się, iż wzięcie § mo- 
leńska smutne na umysłach Moskałów u- 
czyniło wrażenie, Zowią to miasto pospoli- 
cie, Smoleńsk,ś$święty, Smoleńsk 
mocny, Smoleńsk klucz do 
Moskwy, i tysiąc innych daie mu lud 
nazwisk: Kto ma Smoleńsk, ma 
Moskwę, niesie wieyskie przysłowie. — 
Upał iest prawie nieznośny, Od 4 tygodni 
deszcz nie padał. — Xiążę Belluno (Vi- 
ctor) zgotysiacznym korpusem sw01m ruszył 
zTylży do Wilna. (luż tamtędy 
przeszedł.) Składać ón będzie odwód. 


XVI. Bulletyn wielkiego woyska, 


W Wiazmie a. 31. Sierpnia. — Główna 
kwatóra Cesarza była d. z7go w Sław ko- 
wie, d. 28g0 w Semlowie, a d. 29g0 w 
zamku o mile (francuzka ) od Wiazmy o- 
dległym. Woysko idzie trzema kolumnami; 
lewa pod dowództwem Vice - Króla ciągnie 
przez Kanuszkino, Inamenskoy, Ko 
Btereszkowo i Nowoie; środek zaś, któ- 
ry Król Neapolitański, korpusy Marszał- 
ków Xiażąt Eckmühl i Elchingen , tu- 
dzież gwardya składaią, ciągnie wielkim go- 
ścińcem, a prawa kolumna pod wodzą Xię- 
cia Poniatowskiego idzie lewym brze- 
giem Osmy przez Wołosk, Łuszki, Po- 
kresto i Słuszkino. — Dnia 2ygo chciał 
nieprzyiaciel na prawym brzegu Osmy na- 
przeciwko wsi Rybki wypocząć, i stanął 
tamże ze swoią tylną strażą. Król Neapoli- 
tański ruszył ze swoią iazdą na lewe skrzy- 
dło nieprzyiaciela , który 7 do 8000 iazdy 
rozwinął. Przyszło do kilku attaków, które 
się z naszą ukończyły korzyścią, Jeden ba- 
taliion nieprzyiacielski przełamanym został 
przez 4ty pułk ułanów, a 100 ieńców byli 
skutkiem tćy małóy potyczki. Zdobyto sta- 
nowiska nieprzyiaciela i przytnuszono go do 
przyśpieszenia odwrótu. — Dnia 28go Ściga- 
no nieprzyiaciela, Przednie straże trzech ko- 
lum francuzkich spotkały tylną straż nie- 
przyiacielska, i odstrzeliły kilka razy z dział; 
nieprzyiacielzostał wszędzie pogromionym. — 
Dnia 24go wszedł Jenerał Hrabia Caulin- 
court ze świtem do Wiazmy. — Nieprzy- 


| 


iacieł paziuosił mosty i zapalił kilka dzi, 
nic miasta. Wiazma ma 15000 mieśż 
ców i 32 cerkwi, tudzież 1600 miesat 
kupców i sztukmistrzów. Znaleziono 204% 
zapasy mąki, mydła, towarów materji 
wych i wielki magazyn gorzałki. — Mos. 
spalili magazyny, a naypięknieysze (9, 
miasta stały za przybyciem nasżém WM 
mieniach. Dwa bataliiony 25g0 pułku A 
zały się przy gaszeniu pożaru wielce oah 
mi, i dokazano przecież tyle, iż 2 dza 
miasta uratowano. Kozacy popełniali P Ą 
swoiém odeyściem naywiększe rabunki "4 
dało powód mieszkańcóm do mówienia" 
Moskale nie spodzićwaią się zapewne; I 4 
Wiazma powróciła pod ich panowanie, 5, 
się z nią tak po barbarzyńsku obeszli, Ca E 
dność miasta umknęła do Moskwy; ył 
go wielkiego miasta miało się iuż 2% 
1,500,000 ludzi, i obawiaią się, 
ten pociągnie za sobą skutki, Miesz% g 
mówią, że Jen, Kutuzęw został naczelócy 
Wodzem woyska Moskiewskiego, i że m 
28go b. m. obiął dowództwo. — W. dj 
Konstanty, który był powrócił do e" 
ska, opuścił ie znowu dla słabości zdi 
swoiego. — Spadło troche dószczu , pr“ 
osiadł wielki kurz, który przykrym by? 
woyska. Pogoda iest bardzo piękna i łł 
trwa, iak sądzimy, do 10go Pazdzierm ni 
pozostało nam więc tylko 40 dni na tọ 
ienna wyprawę. 7 
aj Ni al de Empire umieścił nasi, 
puiący wypis z listu pisanego w 5m0 | 
sku pod d, 23. Sierpnia: ` „i 
„Tak wiernie Moskale trzy malg i 
swoiego systematu cofania, iż chyba za "gi 
gą, a może i daley, dopićro:się zastamo ji 
Gdy ich zaś w pustynie zapędzimy ,- 6 
my stali wnaypięknieyszych ich prow” ij 
ach, i używali spokoynie wszelkich 7 uje 
zasiłków. Mamy ieszcze po sobie dwa git 
siące, gdyż mieszkańcy tuteysi powiś” j 
iż Wrzesień bywa tu prześliczny, i Ż* jj 
pióro przy końcu Października zaczyna ję 
pora roku słotna i zimna. — Podług ; w” 
sień z miasta Moskwy, wielka tam “gg 
ga panuie. Lubo zaś podróżni iednoz8" „ję 
tamecznych panów z gościnności wyć! myje 
laią, ci atoli pakuią się w drogę šp!“ A 


Pakuią tam także archiwa i galery! e U 
zów. -Mnieysza o to, byleby nam | wilk 
żne piiynice, i kucharzów swoich 203/, 0 


Łatwo sóbie wystawić panuiące Wt 
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NA Paryża, w iakimby zostawał, gdyby 
ri byli wChalons. Kobićty w Sm o- 
stkię u dosyć są ładne, ale prawie wszy- 
umk umkneły do Moskwy, zkąd znowu 
EER zapewne do Petersburga, gdzie 
A lest trwoga. Przy iednym z officerów 
gł ac" znaleziono list z téy stolicy pi- 
ie ad onoszący, iż tam uaypićrwsze fami- 
gielski uią naydroższe sprzęty na okręty An- 
gł le. — Przy odebraniu tego listu bę- 
teka uż wiedział szczegóły rosprawy Smo- 
ićy, Pułk nasz okrył się tam sławą. 
0wisko naokoło Smoleńska i gości: 
idący do Moskwy okropny widok wysta- 
a. Prześliczny pułk wyborowy grenadye- 
skię 2 korpusu piérwszéėy dywizyi Moskiew- 
iak y. prawie całkiem zniszczony. Nie wiem, 
tak „9,10 dzieje, iż tyle. Moskalów. ginie, a 
ofliceja 10 Francuzów , mianowicie zaś wielu 
śl, rów utracił nieprzyjaciel. Po prawćy 
ślnysch naszóy nie byli także Moskale szczę. 
p Symi. Xiążę Schwarzenberg pobił 
ję Masow a, wielką mu klęskę zadawszy. 
nera} Moskiewski Knoryng obie nogi u. 
pacit, — Powiadaią, iż Cesarz Alexander 
ozkazał był bronić Smoleńska do upadłe- 
dł ale ieszczęściem nie był przytomnym 
A wykonania tegor rozkazu. Poiechał do 
A —.. a z Petersburga do Mo- 
wy, zkąd dnia 19. Sierpnia miał odie- 
chać do woyska swoiego. Nie wiele Di 
Zaiste przypadło iechać dla złączenia sie z 
tém woyskiem, N*** (Moskal), który na 
tzy lub cztćry miesiące przed woyną z Pa. 
Wiza wyiechaf, a ktotegośmy tak czesto po 
warzystwach widywali, dostał się wSmo- 
i "y ku w niewolą. Widziałem ga wczoray 
ia aręczam , iż nie byt iuż tak <chetpliwy M 
klęgii Ż wyieżdzie. Przypisuie ón ostatnie 
szczór Moskalów niezdatności ich wodza, i 
A pe mówiąc, nie myli się wtćy mierze, 
Pozakładał rozpoczęcia woyny dokazał? 
lit; za at magazyny na to, żeby ie popa- 
Opuści vznosił Ogromne warownie, żeby ie 
UścIł; wydał nam Polskę, uciekł coprę- 
poprzysiagłszy bronić 


«cy do Witebska 

of pysk a gdy nas pod tem miastem 
dim? ozwolit nam le wziąć szturmem, i 
3o} 2 '€80 zbroczył krwią naybitnicyszych 
Teraz znowu cofa się ku 


Mos 


niec 
Wiaj 


È l 
„ołnierzy swoich. 
w] osk 


o ie. leźli zdawna tyki plan ułożo» 
skie przyznać należy, iż Jenerałowie Mo- 
wścy osobliwsze maią rachuby. Nasze 


QE 


nieco są odmienne; posuwamy się coraz da- 
lóy, zaymuiemy pickne prowiucye, i zagra- 
żamy opanowaniem dawnćy stolicy nieprzy- 
iaciela naszego, 

jazety Warzawskie pod dniem z0go 
Września umieściły następuiące szczegóły o 
wzięciu miasta Mos kwy: 

„Wiadomości, które tu doszły z Mo- 
skwy pod dniem 16. b. m. zawićraią, że 
po pamiętućy bitwie nad Moskwą (*) wiel: 
kie woysko Ścigało nieprzyiaciela trzema go- 
ścińcami, zMozayska, SŚrenigroda i 
Kaługi ku Stołecznemu Miastu Moskwie 
prowadzącemi. „(| | 

Król Neapolitański dnia- 9. był wKu. 
bińskoe, Vice- Król Włoski w Róży, a 
Xiaże Poniatowski w Fucinskoe, — Głó- 
wna Kwatćra dnia t2, zMozayska prze- 
niesiona została do Petelina, 13 byla w 
zamku Bezowskim, a 14 wpołudnie woy- 
sko zwycięzkie weszło do M o skw y., — 
Nieprzyiaciel na górze Wro bli o 2 werszty 
od tegoż miasta zrobił był szance, ale ie 
Opuścił. 
i Gubernator Mosk wy Rostopszyn 
chciał zniszczyć to piękne miasto, skoro 
spostrzegł, że ie woysko Moskiewskie opu» 
szczało. Uzbroił 3000 zbrodniarzy z wię- 
zich uwolnionych, przyzwał nadio 5000 
Ceklarzy, i opatrzył ich bronią z arsenału, 

Przednia straż wielkiego woyska wkro- 
czywszy w środek Miasta, wystawiona była 
na ogień zręczaćy broni wymierzony z Kr em- 
lina. Król Neapol: kazał zatoczyć kilka 
dział, 'ozprószył ten anolioch , i opanował 
Kremlin. 

Zmleziono tam w arsenale 60.000 sztuk 
nowóy broni i 120 dział na lawetach, 

Misto było pogrążone w naywiększym 
nieładzii; szaleńcy truukiem zalani, biegali 
po różnych częściach onegoż, ił ogień pod- 
kładali. 

Guieinator Rostopszyn kazał popo- 
rywać vszystkich kupców , którzy przecież 
mogliby byli przywrócić porządek; kazał 
również uwięzic przeszło 40o Francuzów i 
Niemców; w końcu, barbarzynstwo do tego 
posunął topula , iż uprowadził wszystkie sie 


R EEEE PORADA, 

() Test » taż sama bitwa stoczona dnia 7, 
b. m.nieduleko Mozayska, d/a tego na- 
zwan: nad Moskwą, iż nasiapita nad 
ralkątegoż nazwiska, 
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kawki i pompiarzy. Pożar wiele w mieście 
uczynił szkody , mimo tego iednak woysko 
znałazło wMoskwie niezmierne wszelkie: 
go rodzaiu zapasy. | 

N. Cesarz i Król mieszka wKremlinie. 

Znaleziono w lazaretach 30,000 Moska“ 
li ranionych lub. chorych „ pozbawionych 
wszelkiego ratunku, a nawet żywności. 

Sami Moskale przyznają, że w bitwie 
nad rzóką Moskwą stracili 50,000 ludzi, t 
rachuią do 5o Jenerałów ranionych lub za- 
bitych. 

Xiążę Bagration iest śmiertelnie raniony, 

Gazety Berlińskie umieściły © posił- 
kowóm woysku Pruskićm następującą wia- 
domość: „Podług listu od korpusu Pruskie. 
go, z dnia 1, Września, w potyczce pod 
Dahlea -Kirchen składał się korpus Pru- 
ski pod rozkazami Podpułkownika Horn, 
z dwóch bataliionów fizyliierów, 2ch kom- 
panii strzelców, szwadronu huzarów, i ie- 
dney konnćy bateryi. Moskale zaś, którym 
Jenerał Essen sam dowodził, mieli 1o þa- 
taliionów piechoty, 8 szwadronów lazdy, i 
8 dział wielkich. Opićrały się iednak wy- 
trwałość i męstwo wóysk Pruskich przez 4 
godziny tak bardzo przewyższaiącćy sile, i 
dvpićro gdy wszystek proch wystrzelano, pra- 
wie połowa ludzi poległa, i wszyscy niemał 
oficerowie byli ranionymi, reszta cofnęła 
się w naywiększym porządku, tak, iż nie- 
przyiaciel, sam wiele utraciwszy, nie mógł 
iuż korpusowi Pruskiemu szkodzić, i tylko 
go pół mili ścigał, Nie utracono ani iedne- 
go działa. Ouwzymawszy korpus Pruski po- 
siłek z 4 bataliionów i 4rech szwadronów 
swoich, wydart znowu dnia 25. Lalen- 
Kirchen nieprzyiacielowi, który iednak nie 
zwiódł stanowczćy potyczki, ale ze stratą 
nieco ieńców cofnął się Śpiesznie, — Działa 
na oblężenie Rygi przeznaczone luz na- 
deszły. 

Gazeta Korrespondenta Warszaw- 
skiego umieściła następuiący artykił: „Od- 
bićramy prywataą wiadomość, iż brygada 
dowództwa Pułkownika pułku 1go piechoty 
Małachowskiego, z dywizyi Jenerała 
Dabrowskiego, stoczyła dnia A. i 15, 
Września pod Bobruyskiem dwie oddziel- 
ne bitwy z kolumnami Moskiewskim: De- 
ciera i Baranowa. Obie te kolumny 
zbite i zniszczone, uciekły ze szczikatni za 
Berezyne ku Mozyrowi. Bolruysk iest 
już od dni kalkunastu zupełnie ojtsanym, “< 


Podług naynowszych wiadomości „| 
Xięcia Schwarzenberga Jenerała iat p 
dowodzącego Ces. Austryackim korpusem * 
sitkowym , przysłanych z głównćy kwale 
Hotubia do.Wiednia d. 15. Wrzesnia 
korpus. pod rozkazami pomienionego Kiga 
zostaiący zaymuie ciągle owe stanowi’ a 
o których iużesmy Czytelnikóm w przeszłł 
Nrze Gazety naszćy donieśli, a to dla "i 
poczuienia po wielkich dotychczesnych "a 


dach. Od czasu ostatnich rapportów, S 
zaszło nic na całóy linii, prócz to, iż r” 
pus nieprzyiacielskiego Jenerała E rtla y 
parł d. 8. przednie straże Jenerała - Ma) al 
Mohr pod Lachwą ku Jasiołdzie,! 
Jenerał Mohr z obawy, aby przez poruść, | 
nia nieprzyiacielskie od głównego korp“ 
nie został odciętym, postanowił cofnąć się 

prawy brzeg Piny zą Slappanem, l, 
nać tam snaywiększą częścią: woyska | 
iego, przez co wyż wspomiony zamiať poi 
petnie został osiągnionym. — Dla PO 
nania się zaś o“ zamysłach nieprzyiacić jl 
który się d. ọ. Września pod Gniadati 
za Styr przeprawił, czynioco także z! 
széy strony dnia 11.: Września w okolićź. 
Łucka rozpoznawanie i uyrzano, iż M 
przylaciel spaliwszy mosti przy Łucku 1 y 
sciwszy wodę w około miasta, zaiął Za pi 
korzystne stanowisko. Wreście na m 
łym brzegu po tćy stronie Styru nie 57 

strzeżono nieprzyiaciela, W tymze sam, 
czasie przedsiębrał Jenerał Regnier z s 
skiem Saskiem rozpoznawanie w okolić 

Radomyśla. f 
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Szwecya. 


Król wyiechawszy d.-20. Sierpnia 205 
rebro, przybył d. 22, do Sztoko!”, 
Królowa ziechała tamże dnia następuiący 

Królewic Następca, który po powi gh 
swoim do Sztokolmu dzień tylko |< gaj 
tamże się bawił, popłynał d. 27. Siert 
na fregacie Jarramus do Abo, St" 
Finlandyi, gdzie z pomyślnym wiatrem] 
2gićy godzinie po południu stanał, ii wł 
na Czcekaiącą na niego szalupę ross)” jg 
która go aż do miasta przywiozła, En 
się iuż [Imperator Rossyyski znaydo” go 
Rossyyski naczelny Iowodzca morski „ji 
Abo, wyiechał naprzeciw Królewi69 "5 
iedna korweta rossyyska 


2 salutowa 48 7 „w, 
bandery powiewałty ua wszystkich 
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tach. Ro 
mi d ow 
| Tatorą, 


Ssyyscy Jenerałowie Foch i De- 
powitali Królewica w imieniu Impe- 
| >, Nad brzegiem morza zebrała się nie- 
i T liczba ludu, Wieżdzaiącego do A- 
kingi * witali, Baron Steinheil, 
i agistr aubernatot, załoga, duchowieństwo i 
| zeraa pa „Jenerał. Porucznik Kutuzow, je- 
| z Baj idjutant Imperatora, wyiechał także 
| napr, ownikiem Hrabią Czerniczewem 
i wszędł 4, Królewicowi. Zaledwie Królewiec 
| ros do wyznaczonych sobie w pałacu Šta- 
rat. 'aiowego pokoiów, gdy iuż od Impe- 
długi nadspodziane odebrał odwiedziny. Po 
tator K tayney rozmowie, przedstawił Impe- 
rólewicowi: Hrobiego Romancowa 
NOZE Państwa, W. Marszałka Hrabiego 
jama oia., Ministra woiennego Arakcze- 
ać ao i Jenerata Barona Armfelda, p°- 
je Znowu Królewiec osoby składaiące świ- 
icin 5 Tmperatorowi przedstawił, Po odey- 
nieg mperatora, udał się Królewic zaraz do 
mieszk a potém powrócił znowu do swego 
Króję ania. Jenerał Suchtelen przyniósł 
Wicowi Ordery S, Jędrzeia, S$. Alexan- 

i EWskiego „a 5. Anny, Imperator sam 
Serafi Przy tey okoliczności Szwedzki order 
Kr now. Ubiegano się o to, aby bytność 
owicowi w Abo miłą uczynić. D 27go 


wez tO Oświecone. Mrólewić chciał po- 


Tacać 
2 Mri lub ga. Sierpnia zAboọ do 
A 
i Rossya. 
p 

16, "FB rossy yska Petersburgska pod dniem 

"GB zę pa zawiera co nastepuje: 

o nr E kai PE = 
, międz, i m ukonczeniu woyay, która 
I pięc PAW AE, borią Ottomańską przez 
W o trwała, donieślińmy iuż o zawarciu 
po emny -Teraz „Poczytuiemy sobie za przy- 
e i q. „ oowlązeą donieść czytelnikom naszym, 
y hitet ye 1 SrPnia wyszedł w tey mierze Ma- 
| tegoż „3  mperaterskiśy Mości, i że traktat 
icf Senat 9501 przesłanym został rządzącemu 
„8 Bu "óWI. Traktat ten od AMV iest 
MA +. *Ureście d. t6 a OR 0 
s ałą RAA iu [Ee (28.) Maia przez Jene- 
kt | wa, y Xięcia Goleniszczew Kutuzo- 
l; ERO 7 tureckiego W, Wezyra Baszę 
pa zaje ih Bum wymieniane zostały na- 
t A N. TR a EDA, uroczyste zatwierdze- 
r | dE a Imci I tureckiego Suttana 
ią Okóy (takie A „sien od Boga użyczony Nam 


ą wyrazy Manifestu) przynióst 


Państwu Rossyyskiemu znaczne korzyści, 
wcieliwszy do niego przestrzeń ziemi ludnśy 
i żyznóy, którcy rozległość od Akermanu 
aż do uyścia Prutu, płynącego dziewięć 
wiorstw od Jass, a ztamtąd ku Dniestro- 
wi, prawie tysiąc wiorstw wynosi, i nay- 
znacznieysze twierdze Chocim, Bender, 
Kiliie,lzmaił, Akerman, i więcćy in- 
nych miast handlowych w sobie zawićra,ś 
Manifest kończy się następuiącemi słowy: 
„Kochani Nasi i wierni Poddani! Zanośtmy 
dzięki do wszechmocnego Boga, i posćłay: 
my z głębi serca naszego naygorętsze modły, 
aby błogosławił zawsze bogoboyną Córkę 
swoia Rossyę i aby ią bronił i wznosił swo- 
ia dobrocią.“ ; 

Ogłoszono tu następujący ukaz Impera- 
torski: My z Bożćy łaski Alexander &c. W 
manifestach Naszych z dnia 6go (18.) tudzież 
z d. 18. (30.) Lipca, ogłosiliśmy' przepisy 
zmierzające da zniszczenia złych zamysłów 
nieprzyjaciela , który się wdarł w.granice 
Państva Naszego. Zważywszy przywiedzio. 
ne woich powody i zasady, uznaliśmy po- 
trzebę woysko Nasze nowemi wzmocnić po- 
siłkam. Nakazuiemy przeto nabór nowo 
zacięziych podług przepisów następuiących : 
1) Załopów wolnych , tudzież z ch opow 
korony wszędzie i w tych Guberniiach, gdzie 
podług Manifestu z d, 18. (30.) Lipca uzbro- 
iapie ię nakazanćm nie było, z chłopów 
szlachekich po 2 rekrutów ze 100 dusz po- 
dług óży rewizyi stawić należy, 2) Guber- 
niie zmyduijące się w stanie wolenuym, są 
wyłączne od tego. 3) Podobnież wyłączaią 
się Guerniie Pskowska i Estlandzka, 
jako miące. w teraźnieyszych woiennuych o. 
kolicznwiach rozmaite uciążliwe powinności, 
4) Nabe ten poczynać się ma zdaiem 1iwszym 
(1g.) Wześnia, a z dniem iwszym (13) Li- 
stopadaikonczyć się powinien. Przy tym na- 
borze teame prawidła zachowane bydź ma- 
ia, któr podczas ostatniego powszechnego 
naboru ichowane byty. — Senat rządzący 
wyda ztstrony swoićy podług zasad urza- 
dzeń doichczas trwalących rozporządzenia, 
potrzebndo szczęśliwego rozpoczęcia i usku- 
tecznieniicgo interessa. W Petersburgu, 
d. 4. (16 Sierpnia 1812. 


=. 


(Podpisano) Alexander, 


Mostwski Metropolita Platon odpowia- 
daiąc nalist ltnperatora do siebie pisany 
(obaczyc. 76 Gazety naszey), tak się wyra: 
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ża: Naylaśnieyszy Monarcho Panie móy Nay- 
miłościwszy! . 

Starzec Symeon miat w Życiu nayszczę, 
śliwszy dar przyięcia na ręce swoie przed- 
wiecznego lziecięcia, i z głębi zachwyconóy 
duszy swoićy zaśpiśwał święty himn Rządcy 
Świata. Ja niegodny, zaszczycony odpowie- 
dzią Nayiaśnieyszćy Osoby Waszćy, z czuło- 
cią całuię Imperatorską prawicę: dźwigam 
brzemie nudnćy starości; lecz iakby odmła- 
dzam się w miłych uczuciach, zaięty uszano- 
waniem ku nayukochańszemu imieniowi A- 
lexandra. Monarcho! Tyś według ducha 
chrześciańhskićy Religii błogosławił na nowo 
uzbraiaiących się Rycerzów przysłanym Ci 
odemnie obrazem Cudotworcy Sergiusza. Wie- 
le może prośba ustawiczna Spra- 
wiedliwego. — Jeżeli chciwy nieprzyiaciel 
poważy się ponieść za Dniepr złośliwy d- 
ręż, ten Faraon. zanurzy Się tu z pułczyskiem 
swoiém iak w czerwonćm morzu, Przyszedł 
do brzegów Dźwiny i Dniepru wypro- 
wadzić trzecią nową rzókę — rzecz straszna 
do wyrażenia! rzekę krwi ludzkićy! O' każ- 
da krwi kropla zawoła z ziemi do nieba: 
Krwi brata twego poszukiwać będę 
„z ręki twoióy. FHrancya pozna w Bogu 
Pana zemsty; a Rossya rozczuli się, wyzna, 
zawoła do niega: Abba Oycze! Królu Nie- 
bieski! Ty wywiedziesz iak światło sprawie. 
dliwość Monarchy, a los Rossyi iak potu- 
dnie. — Waszéy Imperatorskiéy Mosci Pana 
mego naymiłościwszego naywiernieyszy pod- 
dany, iusilny Bogomodlica. 


(Podpis) Platon Metrop.Mosk. 


Metropolita Nowogrodzki i Petersbur- 
ski Ambroży, pisał pod d. 31. Lipia (12. 
Sierpnia ), do Jenerała piechoty Xięda Go. 
leniszczew - Kutuzowa list następuiącćj treści : 


Jaśnie Oświecony Xiążę, Nayłaskawszy 
Panie! 


Ztym nowym tytułem nadanym W. X, 
Mości za zasługi od Nayłaskawszego nasze- 
go Monarchy, łączę szczórą radość moią, 
z dziękczynieniem Bogu, że tym sposobem 
uwieńczył prace W. X. Mości podięte dla 
Qyczyzny. Zgromadzenie Szlachty, włoży- 
ło na JO. Pana nowe obowiązki, którym się 
ochoczo poddałeś. la błagam Boga, o 
wszechimo cną iego dla W. X. Możcipomoc, i 
przyłączam tu obraz S$. prawowierfego WY. 
Xiążęcia "Alexandra Newskiego, prosząc 


go, aby wstawieniem się swoióm do Wszech 
mocnego pomógł W, X. Mości obranić © 
napadów n'eprzyiaciela kray od niego Sie 
byty i poświęcony przczto, iż wnim św | 
zwłokitego walecznego bohatyra spoczywa" 
Mam honor bydż &. 


Podpis: Ambroży Metro olit* 
p y P 
Nowogrodz. Peters") 


Naczelny dowodca wóysk rossyystii 
Xiążę Mychayło Larymowiez Goleniszczeć | 
Kutuzow , przed odiazdem swoim do powi] 
rzonych mu wóysk, odprawił według po 
ności chrześciańskiey, iako wierny Syb A 
kwi, modlitwę w Kazańskiey katedralnóy cal 
kwi do Ngywyższego Rzadcy losów, 0%, 
stanie mu z wysokości świętćy Jego pomol, 
Po odprawionéy modlitwie, Proto - Prezbj!, 
tey Cerkwi [wan przyniósł temuż wodźół | 
wóysk rossyyskich, szanowny krzyż pans 
pokropił odieżdzaiącego swięconą wodźy, 
potóćm przyniósł mu w podarunku ma! 
święty obraz Mazanhskiśóy Matki Boskiej, 
małym medalionie, ozdobiionym złotą sul 
Pelen wiary zaamienity Mąż praj! 
szacowny ten dar, włożył na siebie z pod” 


Te y 
git 
` . a 2 U 
czynienie Bogu, i myślą całowali prue 
jed 


ke 


woyskiem Meżow: doświadczonemu W A 
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Ameryka południowa: 
fri W | 
Oto są nieiakie szczegóły histor) 
względem piayczyn i początku rewoli 
zaszłćy w prowincyach 'Hiszpańsko ** s 
kanskich (Porównać ie z artykułem zał wg 

a r k W 

w Nrze d5iym, a ukończonym w rze 3 
Gazety naszy). gt 
8 14, f grai 
| „Zaraz po wkroczeniu woyska EF gy 
kiego do Andaluzyi, i rozproszeniu ©% g 
nży Junty w Aranjuez, pokazało SIĘ b 

burzenie umysłów w całóy Ameryce Kus? 
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WE. 
A Strona przychylna dawnemu domowi 
Wenu JR gej obwiniała władze, iż skrycie no- 
Pragne rólowi sprzyiały; inna znowu strona 
omagał uczynić osady niepodległemi, a obie 
Carstea y się wolnego handlu z obcemi Mo- 
go odchuq? aby osady niemaiące dostateczne- 

o towarów, w matce oyczyznie (w 
ymw ole mogły ie zbywać. Połączeni pod 

y wyż ędem wszyscy Hiszpani Amerykań- 
Mg ali mocno na Juntę Kadyxką. 
Maia a nareszcie Junta ustawe „pod d. 17. 

zone 0 r. nadaiącą tę wolność; ale ułu- 
ią g trygami kupców Kadyxkich cofnęła 
£ 27. Czerwca tegoż samego roku. 
tentow oÉ taki roziątrzył i tak iuż nieukoń. 
Powieki jg" osadników, i zuchwałość ich 

kor: Szył, Przyiaciele niepodległości ped 
wsząj © 'nteressu handlowego podniecali ze. 
Król, „ieukontentowanie „przeciw Vice- 
ników l Wielkorządcóm, mianym za stron- 
tość u a którzy: coraz bardziey wzię- 
ić udu tracili. Stronnicy Junty Kadyx- 
bliża chcieli Junt prowincyonalnych. Repu- 
wi e dążyli do tego celu na pozor, goto 

(esp drugą rewolucją przeciw tymze 

Ba. Taki był stan umysłów; lecz roz. 

© położenie mieysc i inne okoliczności 
ieniły nieco wykonanie tych proiektów. 
tnia = doga. ustanowiona d, 1:9. Kwie- 
w imie e o 02 
M dyxkićy nie uznawała. Ta zaś pełna nie- 
ozsądoćy dumy ogłosiła rządzących w Ca. 
mee za zdrayców oyczyzny, i porty téy 
cy za będące w stanie zamknięcia, 
Bo nielakiego Cortavaria biegłego w 
wd kaj wykonanie tego wyroku. Rostro- 

Mał ai, iz osiadł wPorto-Rico, zkąd 

Ara Bal i odezwy przeciw rządzącym 
nili, Weee acinawzaiem podobnież czy- 
akże tamten potrafił uzbroić kilka 


Q reci + 

) f A 
tzin ków korsarskich, które małoco zaszko- 
Y mieszkańc 


lecz powagi Junty 


Żyły sie d om wCaraccas, a przyło: 
d. a, Maro,  Zzlątrzenia tego ludu. Nareszcie 
Ko arca 1811 r. zebrał się powszechny 


w ES w mieście Caraccas, i zaczął od 
ale da wierności Monarchii Hiszpańskićy, 
Podległyw, 27% przytóm, iz iest zupełnie nie- 
się y ym juncie Kadyxkićy, Rozszerzyły 
tę ,) mczasęm zasady republikanckie, za któ. 
Poło ww, przeciągu 4 miesięcy poszła większa 
WART ak = d. 5, Lipca r. 1811 
liepodlegz Odnictwem Mirandy ogłosił się 
Cgrym koronie Fiszpańskićy, i utwo: 


rządziła, 


rzył sprzymierzoną Rzplite Wenezuelską, Prze- 
ciwni temu nowemu składowi rzeczy zebrali 
się w Nowóy-Walęncyi i po innych w 
głębi kraiu miastach, zkąd toczą od roku 
woynę ze stroną republikancką. A 

W Królestwie Nowćy.-Grenady tez same 
przyczyny nieukontentowania takież skutki 
sprowadziły; lecz Vice-Król, człowiek bardzo 
chytry, udał iakoby się do wszystkiego przy- 
chylał, dozwólił mieszkańcom zwołać Juntę, 
i dokazał tego, iż go prezesem ićy obrano, i 
že d. 29. Lipca 1810 r. uznano Rejencyą Ka- 
dyxką. Lecz rzeż mieszkańców Quito u- 
skuteczniona przez woysko zosłaiące pod 
rozkazami Vice: Króla Limy tak oburzyła 
przeciw stronnikom Rejencyi wszystkie osa- 
dy, iż Vice-Król w Santa Fé nie mógł się 
przy swóy władzy utrzymać. Na początku 
r. 1811 nastał Kongres powszechny na miey- 
sce Junty, złożył Vice-Króla z urzędu, ogło: 
sił Rejencyą Kadyxką za nieprawną, a pro- 
wincyą Nowćy -Grenady za niepodiegłą pod 
tytułem , Królestwa Cendinamarea, 
dawnóm tego kraiu nazwiskiem. Ale strona 
arystokratyczna składaiąca się ż celnieyszych 
mieszkańców za rzecz rostropną osądziła za- 
chować cień powagi Królewskićy, I dotąd ie- 
szcze wiedzie spór z republikanami, wspiśra- 
nymi od republikanów kraiu Caraccas. 

Właściwa Peruwiia, czyli Vice-Królestwo 
Limańskie , iest samo tylko iedno w całéy 
Ameryce Hiszpańskiéy wierae stronie przy- 
chylnćy Rejencyi Kadyxkićy. Są atoli nasio- 
na nieukontentowania, a powstanie Indyan 
bylekiedy obali władzę rządu Limańskiego. 
Królestwo Chili naymnićy zaburzenia dozna- 
ło. Prędka i spokoyna rewolucya zaprowa- 
dziłařtam rząd arystokratyczny, niepodległy 
Hiszpanii. | 

Wypadki w Buenos-Ayres dobrze są 
w adome. Żadne miasto w Ameryce Hiszpań- 
skićy nie cierpiało bardziey przes zatamo- 
wanie handlu, iak Buenos-Ayres. Wszy- 
stkie płody, które to miasto wysyłało, pe- 
dlegaią prędkiemu zepsuciu, Nigdzie, iak w 
niém , Hiszpani Europeyscy nie byli zuchwal- 
szymi. Wyrzutki z matki -oyczyzny napeł- 
niali toż miasto, i wszystkie urzędy z krzywdą 
tam zrodzonych Hiszpanów piastowali. Zra- 
zu, rewolucyą nie splamiła się wcale żadnym 
czynem krwawomorderczym. Sprzeciwianie 
się ićy ze strony. Jener. Liniers zrządziło 
woynę domową. Zamordowali go dway. lu- 
dzie, którzy mu los swóy winni byli, Wielka 
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ja 
wziętość iego u ludu była powodem zguby ników. Lecz Venegas zamiast wyyk 
onegoż. Po zbiciu woyska Junty d. logo z miasta i wydania bitwy rokoszanom » p 
Czerwca 1811 r. przy Desagnadaro re- części woyska swojego na powściągnienić uj” 
wolucya w Arequipa nie dozwoliła zwy- ukontentowanych w mieście, a Awcy.Biskif. | 
cięzkiemu woysku Peruwiiańskiemu ciągnąć skłonił do rzucenia klątwy na tych, kt ks 
do Buenos-Ayres, którą to rewolucyą te- by się zbuntowali; z resztą zaś woyska Ko 
go dopićro roku przytłumiono; ale Peruwi- nął w oszańcowanym obozie, na który cte 
ianie pozostali panami prowincyi Potosi, la szanie nie śmieli uderzyć, nie maiąc biega, 
Paz, Chiquitos i la Salta. i śmiałego dowodziy. Cofnęli się więć» 
Co zaszło i dzieie się w Montevideo, Venegas poszedł za nimi. Celniey5" 
dobrze także wiadomo, Ale nigdzie woyna dowodzców przydybał d. 21. Marca 181! 
domowa nie była tak krwawą, iak w Króle- ku w S$altillo, a d. zo, Kwietnia p° 
stwie Mexykahskićm. Rachuia, iż w bitwach, wybor ich woyska pod Quaratero: 
które sobie wydawały różne strony od. d. tem zwycięstwie miał się Venegas 28 ye 
15. Września 1810 r., to iest, od dnia wybu- catego kraiu; lecz rokoszanie wzięli się Ty 
chnienia tam rewolucyi przeciw Hiszpanom wu do oręża, i ze wszystkich stron woj”, 
Europeyskim przeszło 60 tysięcy ludzi wygi- : iego napastowali. Nareście, do takiego Pe 
nęło. Zaczęła się zaś rewolucya w Dolo- wiedli go stanu, że ieżli nie dostame >" 
res, w prowincyi Guanajaute, i nadzwy- szpanii posiłków, będzie musiał ulegnąć h 
czaynie szybko rozszerzyła się wszedzie. krucieństwa iego są bezprzykładne w dziej 
Przednieyszymi ićy naczelnikami byli pleba- ucywilizowanych narodów. Co dziesi 
ni; ale było niemało i prawników. Przyłą- mieszkańca Hiszpań-kiego kazał stracić "y 
czyły się do nich niektóre pułki milicyt, i wolucyynych powiatach, i poobrzynać pl 
wkrótce mieli woyska przeszło 40000. Przy: lodyanom łączącym się z rokoszanami, “j 
bycie Venegasa, iego męstwo, 4 wyziać nich naysroższą iest obelgą. Zapewnia 1 
należy i okrucieństwo powściągneły rewolu- wiele żyznych powiatów zamieniło się "gp ! 
i 
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cyą, ale iéy nie przydugiły. Pozdobyciu Gua- stynie, ba obie strony poruvnowały dob 
najauta i Valladolid,pociagnęłowoysko wyrżnęły bydło, i popsuły narzędzia rol 

rewolucyyne w liczbie 4o tysiecy ludzi ku przeciwnikom swoim.** À 
miastu Mexyko wi, gdzie miało wiclu strun- 
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Meteorologiczne postrzeżenia we Lwowie od dnia 22. do 25, Wrzesnia 1812. 
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$ || Czas po- Ciepłomiera | Wiłgocio | Kierunek Wia- Odmiany 
'Ś strzeżenia Barometr, Reaumura. | mierz, | tirów. | | powietrz : 
[pen Sie 28, 4, 6. | t3, 3 |91, 9. | Po. Po. Z. siaby | pogoda. 
2212, po połud.| 29, 3, 1. | ți. 1, 2. | Po, ‘Po. Z. sredni | pogoda. ? 
norog T a N a SA] oeg „Bo || leb ła, A oaie pogoda, || | 
| J| Puch. Storc.| 28, 1, 4. | t 5; 2. | 84, 7. | Po. Po, Z. słaby ; tasno. 
2312. po zde | szytuń Wos |* |: wą; 2. | 61,78. | P. Zr wiedni | chmury, . 
| lio. wnocy |-27, 11,0. | TOE eP[Eez, +. 2.4]. PooiZ> ©. shy” IE zgłkę chmurę À 
| IVsch.Storc.; 28, 0, 1, ip E O E S A E deszcz, I 
24,2. popołud. PZD LOCH Tesi, 3 O. EDWIN CZÓ słaby ; geste chmury” t 
O r 7 WDS A | 89, g. | Po. sredni | deszcz, 
| | Wsch, Słone.| 27, 8, 4. | t 8, 2. |, 6. Po. Po, W, sredni) pochmurno: | ] 
aane.: po połud.|poz Ori | 93,28; 90, 6. Z. mocny | gęste chmur? 1 
"ApraPW n0GEMA| 28, 0, 23. E gz" 1-90,7/9. Po ZPahochy | gęste UnL A) 
0 e aa TT pan | EO 


